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KOCIE OPOWIESCI

OPOWIESC HISTORYCZNA

W roku 1517 kanclerz kapituty warminskiej biskup Tiede-
man Giese rozpatrzyt pozytywnie podanie éwczesnego
administratora dobr kapituty Mikotaja Kopernika i przyznat
mu nieodptatnie dwanascie kotdw rasy europejskiej - fe-
lis silvestris catus, co warminski kanonik skrzetnie odno-
towat w ksiegach Locationes mansorum desertorum
(Lokacja tandow opuszczonych). Kopernik otrzymat trzy
koty czarne, dwa bure, pie¢ taciatych i jednego rudego.
Osiem sztuk stanowity koty ptci zenskiej, cztery ptci me-
skiej. Kanonik zobowiagzat sie do zapewnienia im godzi-
wych warunkow zycia i prokreacji, z tym ze musiat sie
zrzec praw do ewentualnych kociat, ktére podlegaty bez-
posrednio jurysdykcji biskupiej. Poczatkowo koty zamiesz-
katy w olsztynskiej siedzibie kanonika, by Kopernik mogt
sie z nimi osobiscie zapoznad i przygotowac je do prac
uzytkowych w podlegtych mu dobrach. A nie byty to spra-
wy proste. Ot, chocby ta ze wsi Bisztynek. W Locationes
mansorum desertorum czytamy: ,,Poniewaz ongis gmina
wsi Bisztynek przejeta 1 kota biskupiego, przekazanego
do okolicznego mtyna, ptacac 0,5 grzywny jako czynsz
roczny i w ostatnich dniach zrzekta sie posiadania tego
kota na rzecz zwierzchnosci dworskiej jako zbyt uciazli-
wego przy tak [wysokim] czynszu, a zwtaszcza nie chcac
zapewni¢ mu mleka krowiego swiezego, gmina w Reszlu
zazadata, zeby przypisac jej tego kota. Tamci, pozato-
wawszy, wielokrotnie zwracali sie z prosbami o tegoz
kota. Przeto ja, Mikotaj Kopernik, administrator, odbywszy

nad tym narade z Czcigodna Kapituta, za Jej zgoda i po-
niewaz pewne pilne wzgledy za tym przemawiaty, kota
tego wspomnianej gminie Bisztynek przywrdcitem i na
nowo zapisatem, aby odtad corocznie ptacita zan na
Sw. Marcina [11 listopada] 15 skojcdéw i byta obowigzana
do zapewnienia rzeczonemu mleka krowiego swiezego,
jak dtugo kot bedzie w ich utrzymaniu. Dziato sie w so-
bote przed niedzielg Invocavit [12 marca]”.

Cho¢ Kopernik wielkg atencje przyktadat do zapoznania
kotow biskupich z ich przysztymi obowigzkami i szkolit je
solennie zgodnie z kanonami dwczesnej wiedzy, to nie
ustrzegt sie jednak od gtebszych przemyslen i analiz wy-
kraczajgcych poza natozone nan obowiagzki, notujac, roz-
trzasajac i przemysliwujgc zadziwiajgce kocie zachowania.
Dostrzegat to, co dla innych byto niepoznawalne i wkrot-
ce nadacd miat temu uniwersalny wymiar. Otdz ujrzat i zro-
zumiat kulistos¢ kociej natury, gdyz kot jako taki realizuje
sie w kuli wtasnie. | nie jest to bynajmniej kulistos¢ sta-
tyczna, a w ruchu, w obrotach kolistych sie dziejgca. A stad
juz krok tylko byt do dzieta wiekopomnego, zmieniajgce-
go ludzkie wyobrazenie o wszechswiecie De revolutionibus
orbium celestium, gdzie kulistos¢ ciat niebieskich iich ruch
wokot Stonca dzieki kociej naturze Kopernik zobaczyt i juz
W pierwszym rozdziale swej ksiegi dat temu wyraz piszac:
,Principio advertendum nobis est, globosum esse mun-
dum, sive quod ipsa forma perfectissima sit omnium, nul-
la indigens compagine, tota integra: sive quod ipsa
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capacissima sit figurarum, quae comprachensurum omnia
et conservaturum maxime decet: sive etiam quod abso-
lutissimae quaeque mundi partes, Solem dico, Lunam et
stellas, tali forma conspiciantur: sive quod hac universa
appetant terminari, quod in aquae guttis caeterisque li-
quidis corporibus apparet, dum per se terminari cupiunt.
Quo minus talem formam coelestibus corporibus attribu-
tam quisquam dubitaverit”. Tekst éw po polsku brzmi
nastepujgco: ,,Najprzéd uwazaé mamy, ze sSwiat jest kuli-
sty, badz, ze kula jest figurg najdoskonalszg ze wszystkich,
niepotrzebujgcag zadnych potgczen i catosc¢ tworzaca;
badz, ze kula jako najwiekszg objetos¢ majaca, najzdol-
niejsza jest pomiescic i utrzymac w sobie wszystko; badz
dlatego, ze najgtéwniejsze czesci Swiata, jakoto: stonce,
ksiezyc, gwiazdy, pod takim ksztattem nam sie pokazuja;
badz, ze wszystkie ciata usitujg przybrac jej figure, jak to
widacd na kroplach wody i na innych ptynach dazacych do
nadania sobie ksztattu. Dlatego niech nikt nie watpi, ze
taka postac ciata niebieskie majg sobie dang”.

A wszystko to za sprawa dwunastu kotéw rasy europej-
skiej - felis silvestris catus.

OPOWIESC RODZINNA

Dziadek mdj Wincenty miat kota Burka. Burek dziadka
szanowat, ale tez bez przesady. Dziadek podchodzit do
tego filozoficznie, mowiac:

,Widac¢, panie tego, tak ma”.

Kot Burek wtasciwie nazywat sie Burak, ale tak naprawde
to Mikus i z pochodzenia byt faszystowski, nie poniemiec-
ki tyko faszystowski wtasnie.

Kot Mikus urodzit sie 09 marca 1944 roku we wsi Lociki
w tatgalii. | nie byt to czas ani miejsce do narodzin naj-
lepsze. Juz we wrzesniu kot Mikus zostat wyzwolony przez
Armie Czerwong, chociaz wcale o to nie zabiegat. Byto to
zresztg wyzwolenie dos¢ wzgledne, gdyz i tak wszyscy
wyzwoleni byli podejrzewani o faszyzm i sprzyjanie wro-
gowi. llus tam rozstrzelano, innych gdzies$ tam zestano,
a pozostali mieli sie reedukowad. Koty tez. Mikus niesiony
zawieruchga dziejow stat sie kotem kotchozowym i miat
dziata¢ planowo, zgodnie z wytycznymi samego towa-
rzysza Stalina. Norme dzienng miat ustalong na myszy 60
i szczurdw 5. Ale jako ze byt mtody, krnabrny i niefraso-
bliwy przeto sie nie starat i normy zdecydowanie nie wy-
rabiat. A poniewaz wokot wojna i wrdg i sabotazysci, wiec
aktyw partyjny z przewodniczacym Ilwanem Iwanowiczem
Burym na czele, kota Mikusa, po kroétkiej naradzie, kolek-
tywnie potepit i postanowit zlikwidowad dla dobra komu-
nizmu i swietlanej przysztosci radzieckiej tatgalii. Lecz
w kwestii likwidacji kota aktualne stosunki spoteczne sta-
nety im na zawadzie. Kot Mikus w Swietle prawa radziec-
kiego byt obecnie kotem panstwowym, a w panstwie
trwata wojna, nie mdégt wiec aktyw partyjny zlikwidowac
kota samodzielnie bez wiedzy Armii Czerwonej. Wystano



przeto do Dowddztwa stosowne pismo w kwestii likwida-
cji przezytkdw burzuazji i faszystowskiej zarazy z prosba
o natychmiastowe wykonanie. Dowoédztwo do pisma kot-
chozowego ustosunkowato sie przychylnie i do wsi Loci-
ki wystato doswiadczonego i bezwzglednego likwidatora
sierzanta Timura Mansurowicza Sulejmanowa.

W kotchozie sierzanta odpowiednio ugoszczono, nie
szczedzgc jadta i napojow, a nastepnie okazano obwinio-
nego kota Mikusa. | tu sierzant Timur Mansurowicz, stary
wiarus, bohater kilku orderow i jak to sie méwito pies na
faszystow, sie rozczulit. Wspomniat swe rodzinne strony,
stary meczet, obecnie magazyn nawozdéw sztucznych,
swych dziadkéw i kota Tutku, swego przyjaciela z dzie-
cinstwa, ktorego Mikus byt wierng kopig. Podpisat wiec
wszystkie papiery urzedowe, kota wzigt na sznurek i miast
udacd sie z nim w odludne miejsce celem likwidacji, przy-
prowadzit do swej wojennej kwatery. | tak zaczat sie szlak
bojowy kota Mikusa, ktéry teraz otrzymat tatarskie imie
Burak bliskie sercu Timura Mansurowicza. 10 kwietnia 1946
roku kot Burak dotart z sierzantem do miasta Rastembork.
Ale tu juz wszystko dawno byto rozkradzione, a faszysci
przepedzeni. Sierzant ze swoja jednostka czekat wiec
tylko na rozkaz wymarszu na wschoéd, do Tatarskiej ASRR.
Tego samego dnia do Rastemborku przybyt z obozu w Dziat-
dowie mdj dziadek Wincenty. Dziadek wrocit wtasciwie
do siebie, tylko wczesniej wtadza ludowa musiata zwery-
fikowac¢ czy mozna mu na to pozwoli¢, cdz takie to byty
czasy. Dziadek jednak byt fachowiec, a fachowcy wowczas
byli potrzebni.

12 kwietnia sierzant Timur Mansurowicz zostat w nieja-
snych okolicznosciach ugodzony ostrym narzedziem i do

Tatarskiej ASRR juz nie powrdcit. Przed zejSciem prosit
jeszcze swego kolege Rustama Mudarisowicza Minicha-
nowa by zajat sie kotem Burakiem. Ten za$ majgc do wy-
boru taszczy¢ kota czy maszyne Singer, z powodow
czysto praktycznych zdecydowat sie na zdobyczng ma-
szyne do szycia, a kota Buraka wymienit na ulicy z jakims
uprzejmym obywatelem za dwie butelki bimbru. | wszyscy
byli naprawde zadowoleni. Rustam Mudarisowicz ponie-
waz miat maszyne i bimber, moj dziadek Wincenty ponie-
waz miat kota, zdaje sie jedynego w éwczesnym miescie,
kot Burak poniewaz przestali go w koricu ciggac po catym
Swiecie. Jednak imie Burak dziadkowi jakos tak nie paso-
wato, wiec zaczat kota nazywad Burek, zeby szybko przy-
wykt do nowych okolicznosci, a kot i tak zawsze uwazat,
ze jest Mikus, tylko nigdy o tym nie mowit.

OPOWIESC STRAZACKA

Maoj dziadek Wincenty zostat komendantem OSP i zdaniem
babci Janiny wtadza uderzyta mu do gtowy. Co wiecej,
punkt widzenia przesunat mu sie podobniez do gory. Za-
wsze mnie to zastanawiato jak mozna miec¢ taki punkt
widzenia gdzies tam wysoko, w obtokach. Ja dziadkdéw
odwiedzatem tylko latem w wakacje, a wtasciwie to bar-
dziej mnie do nich zsytali, zebym pooddychat zdrowym
powietrzem. Mdj osobisty punkt widzenia byt wtedy jesz-
cze banalny i przyziemny. Obserwowatem koty, gesi, ku-
ry, kaczki i dwa niedobre indory. Nieraz spojrzatem na
krowe, albo latajgce nad drzewami szpaki. Ale wtedy mu-
siatem zadziera¢ do goéry gtowe i na dtuzszg mete byto
to dos¢ meczace. A dziadek jako komendant OSP wszyst-
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ko mogt widzie¢ z goéry, z perspektywy stanowiska. Jak
ja wtedy dziadkowi tego widzenia zazdroscitem. Nieraz
nawet szedtem na goérke koto starej Kowalikowej, ale chy-
ba wzniesienie byto za niskie, bo nijak nie dosiegatem
obtokdw.

W pigtek wieczorem, po kolacji, dziadek chodzit do pana
Bakowskiego, koscielnego. Pan Bgkowski nie miat juz zo-
ny i moégt robi¢ co mu sie tylko rzewnie podobato, a po-
dobaty mu sie gtdwnie, jak to w gminie mowili, dzierlatki
oraz napoje monopolowe. | dlatego babcia uwazata, ze
pan Bakowski to nie jest towarzystwo dla dziadka, ale
przeciez nic zrobi¢ nie mogta, no bo kto komendantowi
zabroni. Babcia zawsze mdwita, ze o dziadka to sie nie
boi, tylko o jego zdrowie, bo pan Bakowski w piatki bardzo
nadwyrezat jego zdrowotnosc¢ poprzez wspodlne spozycie
réoznego rodzaju napojow.

Od pana koscielnego dziadkowi z zasady udawato sie
wrdci¢ o wtasnych sitach, ale na pewno nie byto mu tatwo.
W tej trudnej drodze pomagata dziadkowi piesn. Juz z da-
leka dochodzity stowa jego ulubionej, rzewnej melodii:
Na ziemi szerokiej i w nieba gtebinie,

gdzie orzet samotny ulata nad $nieg...

A my wiedzieliSmy, ze sttamszony i znuzony dziadek wra-
ca. Wchodzit z hukiem do domu, na nikogo nawet nie
spojrzat, wotat kota Burka, szli razem do matego pokoju
i tam zamykali sie na klucz. | juz za chwile byto stychac
wyraziste chrapanie. Wtedy babcia wolata mnie do kuch-
ni i z powaga mowita:

,A teraz wnusiu stan pod drzwiami i postuchaj, co ten
stary dziad wygaduje, a pdzniej przyjdziesz do mnie i wszyst-
ko mi opowiesz, bo ja jeszcze mam tutaj duzo roboty”.

Kiedys$ nawet spytatem po co dziadka podstuchiwacd jak
Spi. Babcia wyjasnita mi, ze to jest wazna misja, bo dzieki
temu bedziemy mogli pozna¢ dziadkowy punkt widzenia
na problemy swiata i gminy, a przy okazji dowiemy sie czy
nie gada o jakich babach. Wyjasnienia babci wydaty mi
sie bardzo rozsadne, szczegdlnie w tym punkcie dotyczg-
cym problemdw swiata, dlatego zawsze uczciwie statem
pod drzwiami i stuchatem, co dziadek mamrocze przez
sen. Bo tak w ogodle to dziadek przez sen przeciez nie
gadat, tylko po tych napojach pana koscielnego cos$ go
nachodzito.

| dziadek z wysokosci swego urzedu, czesto solidnie po-
chrapujgc moéwit wtedy mniej wiecej tak: ,,Lenin, psia jego
mac, Gomutka, psia jego mad, cata partia, psia jego mag,
wszystko, psia jego mad, tylko ty Kicius jestes w porzad-
ku i tylko ciebie, psia jego mac, szanuje”. | ja to wszystko
przekazywatem babci. A ona tylko dopytywata czy na
pewno Kicius$ gadat, czy nie Kicia. Ale ja mdéwitem szcze-
rg prawde, bo dziadkowi chodzito rzeczywiscie o kota
Burka. Babcia byta troche niezadowolona, obrazata sie na
dziadka na jakies dwa dni, a potem wszystko wracato do
normy, no a w kolejny pigtek znowu statem pod drzwiami.
Az w ktoéres kolejne wakacje zrozumiatem, ze swoj punkt
widzenia najlepiej odnies¢ do kota, bo wszystko inne i tak
jest psa warte i tak mi pozostato do dzis.

Jarostaw Tondera



CAT STORIES

A HISTORICAL TALE

In 1517, the Chancellor of the Warmia Chapter, Bishop
Tiedeman Giese, accepted the application of Nicolaus
Copernicus, then administrator of the chapter’s estate,
and granted him twelve European cats - felis silvestris
catus - free of charge, which the Warmia canon recorded
meticulously in the Locationes mansorum desertorum
(The Location of Deserted Lands) books. Copernicus re-
ceived three black cats, two moccasins, five tabbies and
one ginger cat. Eight were female cats and four were male.
The canon undertook to provide them with decent living
conditions and procreation, with the proviso that he had
to relinquish his rights to any kittens, which were under
the direct jurisdiction of the bishop. Initially, the cats were
housed at the Olsztyn seat of the canon, so that Coper-
nicus could get to know them personally and prepare
them for useful work in the estates subordinate to him.
And these were not simple matters. Take, for example, the
one from the village of Bisztynek. In Locationes mansorum
desertorum we read: ,,Because once upon a time the mu-
nicipality of the village of Bisztynek took possession of 1
bishop’s cat, given to the neighbouring mill, paying 0.5
grzywna as annual rent, and in recent days relinquished
possession of this cat to the manorial superintendence as
too burdensome with such [high] rent, and especially not
wanting to provide it with fresh cow’s milk, the municipal-
ity in Reszel demanded that this cat be assigned to it.
Those there, having regretted it, repeatedly asked for this
cat. Therefore, |, Nicolaus Copernicus, administrator, hav-

ing discussed the matter with the venerable Chapter, with
its agreement and because of certain urgent considera-
tions, restored the cat to the said Bisztynek municipality
and made a new provision that from now on the said mu-
nicipality is to pay 15 skojce annually on St. Martin’s Day
[11 November] and is obliged to provide the said cat with
fresh cow’s milk as long as the cat is in their keeping. It
was acted on the Saturday before Invocavit Sunday [12
March]”.

Although Copernicus took great care to familiarise the
bishop’s cats with their future duties and trained them
solemnly in accordance with the canons of knowledge of
the time, he did not shy away from deeper thoughts and
analyses beyond the duties imposed on him, noting, dis-
secting and reflecting on astonishing cat behaviour. He
perceived what was unknowable to others and soon gave
it a universal dimension. He saw and understood the cir-
cular nature of the cat, because the cat as such realises
itself in a circle. And this is by no means a static spheric-
ity, but one that happens in motion, in circular rotation.
And from there it was only one step to the work De revo-
lutionibus orbium celestium, a work that changed people’s
understanding of the universe, where Copernicus saw the
sphericity of celestial bodies and their movement around
the Sun thanks to the cat’s nature, and already in the first
chapter of his book he expressed it by writing: “Principio
advertendum nobis est, globosum esse mundum, sive
quod ipsa forma perfectissima sit omnium, nulla indigens



compagine, tota integra: sive quod ipsa capacissima sit
figurarum, quae compraehensurum omnia et conservatu-
rum maxime decet: sive etiam quod absolutissimae
guaegque mundi partes, Solem dico, Lunam et stellas, tali
forma conspiciantur: sive quod hac universa appetant
terminari, quod in aquae guttis caeterisque liquidis cor-
poribus apparet, dum per se terminari cupiunt. Quo minus
talem formam coelestibus corporibus attributam quisquam
dubitaverit”. This text in English reads as follows: “In the
first place we are to consider that the world is spherical,
either that a sphere is the most perfect figure of all, need-
ing no connections and forming a whole; or that a sphere,
as having the greatest volume, is most capable of contain-
ing and holding everything in itself; or because the prin-
cipal parts of the world, such as the sun, the moon, and
the stars, show themselves to us under such a shape; or
that all bodies strive to assume its figure, as can be seen
in drops of water and other liquids striving to give them-
selves shape. Therefore let no one doubt that this is the
form the heavenly bodies have given to themselves”.
And all this is due to the twelve cats of the European breed
- felis silvestris catus.

A FAMILY TALE

My grandfather Wincenty had a cat called Burek. It re-
spected my grandfather, albeit without exaggeration.
Grandpa took a philosophical approach, saying:

“You see, mac, that must be how he is”.

Burek’s cat’s name was actually Burak, but his real name
was Mikus and he was of fascist origin, not German but
fascist.

Mikus the cat was born on 09 March 1944 in the village of
Lociki in Latgale. And it was not the best time or place to
be born. Already in September, Mikus the cat was liber-
ated by the Red Army, although he did not strive for this
at all. It was a relative liberation anyway, as all those liber-
ated were suspected of fascism and of favouring the en-
emy. Some were shot, others were exiled somewhere, and
the rest were to be re-educated. Cats too. Mikus, carried
away by the turmoil of history, became a kolkhoz cat and
was expected to work on schedule, as prescribed by Com-
rade Stalin himself. The daily norm was set at 60 mice and
5 rats, but as he was young, fickle and careless, he did not
do his best and fell far short of the norm. And since there
was war and the enemy and saboteurs all around, after
a short deliberation the party activists, headed by chair-
man lvan lvanovich Bury, collectively condemned the Mi-
kus cat and decided to liquidate it for the sake of
communism and the bright future of Soviet Latgale. But
on the issue of the cat’s eradication, current social rela-
tions stood in their way. Mikus the cat was now a state cat
under Soviet law, and there was a war going on in the
state, so the party activists could not liquidate the cat on
their own without the knowledge of the Red Army. A suit-
able letter was, therefore, sent to the Command on the



issue of the liquidation of the relics of the bourgeoisie and
fascist pestilence with a request for immediate execution.
The Command responded favourably to the kolkhoz letter
and sent the experienced and ruthless liquidator Sergeant
Timur Mansurovich Suleymanov to the village of Lociki.
At the kolkhoz, the sergeant was duly hosted, sparing no
food or drink, and then presented with the accused cat
Mikus. And it was here that Sergeant Timur Mansurovich,
an old veteran, a hero of several orders and, as they used
to say, a hound for the fascists, became emotional. He
recalled his hometown, the old mosque, now a fertiliser
warehouse, his grandparents and his cat Tutku, his child-
hood friend, of whom Mikus was a faithful copy. So he
signed all the official papers, took the cat on a string and,
instead of taking it to a desolate place to be liquidated,
brought it to his war quarters. And so began the battle
trail of Mikus the cat, which now received the Tatar name
Burak close to Timur Mansurovich’s heart. On 10 April
1946, Burak the cat reached the town of Rastembork with
the sergeant. But here everything had long since been
looted and the fascists driven out. So the sergeant with
his unit waited only for the order to march eastwards, to
the Tatar ASSR. On the same day, my grandfather Win-
centy arrived in Rastembork from the camp in Dziatddw.
Grandfather actually returned to his own home, only be-
forehand the people’s authorities had to verify whether
he could be allowed to do so, well such were the times.
Fortunately, grandfather was a professional, and profes-
sionals were needed at the time.

On 12 April, Sergeant Timur Mansurovich was stabbed
with a sharp instrument in unclear circumstances and did

not return to the Tatar ASSR. Before leaving, he asked his
colleague Rustam Mudarisovich Minikhanov to take care
of his cat Burak. He had to choose between carrying the
cat or the Singer machine, but for purely practical reasons
he opted for the captured sewing machine, and exchanged
Burak the cat on the street with some polite citizen for
two bottles of moonshine. And everyone was really hap-
py. Rustam Mudarisovich because he had a machine and
moonshine, my grandfather Wincenty because he had
a cat, seemingly the only one in the city at the time, and
Burak the cat because they finally stopped dragging him
all over the world. But the name Burak somehow didn’t
suit my grandfather, so he started calling the cat Burek,
so that it would quickly get used to the new circumstanc-
es. Even so, the cat always thought it was Mikus anyway,
only it never said so.

A FIREFIGHTER’S TALE

My grandfather Wincenty became chief of the Voluntary
Fire Brigade and, according to my grandmother Janina,
the power messed with his head. What’s more, his point
of view also shifted upwards. It always puzzled me how
one can have such a point of view somewhere high up in
the clouds. | only visited my grandparents in the summer-
time during the summer holidays, and they actually sent
me to them more to breathe in the healthy air. My per-
sonal viewpoint then was still trivial and down-to-earth.
| watched cats, geese, chickens, ducks and two mean
turkeys. Occasionally | glimpsed a cow, or starlings flying
over the trees. But then | had to hold my head upwards



and it was quite tiring in the long run. And my grandfather,
as the chief of the VFB could see everything from above,
from his post. How | envied my grandfather’s vision at the
time. Sometimes | even went up to the hill near old Kow-
alikowa, but | think the hill was too low, because | couldn’t
reach the clouds.

On Friday evenings, after supper, my grandfather would
go to Mr Bakowski, the churchman. Mr Bakowski no long-
er had a wife and he could do whatever he liked raucous-
ly, and he liked mainly, as they said in the commune, lassies
and alcoholic drinks. And that’s why grandma thought
that Mr Bgkowski was no company for grandpa, but after
all, there was nothing she could do, because who could
forbid the commandant. Grandma always said that she
wasn’t worried about Grandpa, only about his health, be-
cause Mr Bagkowski put a lot of strain on his health on
Fridays by consuming all sorts of drinks together.

From the sexton, grandfather generally managed to get
back on his own, but it was certainly not easy for him.
Grandfather was helped on this difficult journey by song.
The words of his favourite tearful melody could be heard
from afar:

On the wide earth and in the depths of the sky,

Where the lonely eagle flies over the snow...

And we knew that the stifled and weary grandfather was
returning. He would enter the house with a bang, he would
not even look at anyone, he would call Burek the cat, they
would go together to a small room and there they would
lock themselves in. And in just a moment there was an
expressive snore. Then my grandmother preferred me to
the kitchen and said with seriousness:

“Now, grandson, stand by the door and listen to what this
gaffer is saying, and later you will come to me and tell me
everything, because | still have a lot of work to do here”.
Once | even asked why | should eavesdrop on Grandpa
when he was sleeping. Grandma explained to me that it
was an important mission, because by doing so we would
be able to get to know grandpa’s point of view on the
problems of the world and the municipality, and in the
process find out if he was talking about some bimbos.
Grandma’s explanations seemed very reasonable to me,
especially on the point relating to world problems, so | al-
ways stood honestly at the door and listened to what
Grandpa was mumbling in his sleep. Because, after all,
grandpa wasn’t talking in his sleep after all, it was only
after those sexton’s drinks that something came over him.
And granddad would say from the height of his office,
often snoring soundly, more or less like this: “Lenin, dog-
gone it, Gomulka, doggone it, the whole party, doggone
it, everything, doggone it, only you kitty is fine and only
you, doggone it, do | respect”. And | passed all this on to
my grandmother. And she would only ask if | was sure he
was saying Kitty not Lassy. But | was telling the honest
truth, because Grandpa really meant the cat Burek. Grand-
ma was a little unhappy, took offence at Grandpa for about
two days, and then everything went back to normal, and
the next Friday | was at the door again.

Until, on one subsequent holiday, | realised the cat is the
best benchmark, because everything else is worthless
anyway, and I’'m like this to this day.

Jarostaw Tondera
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JAROSLAW TONDERA

Urodzony w 1959 w Olsztynie. Filolog i muzealnik, kurator
licznych wystaw krajowych i zagranicznych. Absolwent
Uniwersytetu Jagielloriskiego w Krakowie oraz Uniwersy-
tetu Mikotaja Kopernika w Toruniu, Wydziat Sztuk Piek-
nych. W latach 1984-1991 kierowat Oddziatem
Panstwowych Zbiorow Sztuki na Wawelu w Pieskowej
Skale. W latach 1992-2002 przebywat w Stanach Zjedno-
czonych, gdzie prowadzit galerie Nowego Dziennika w No-
wym Jorku. Obecnie wyktadowca w Wyzszej Szkole

Informatyki Stosowanej i Zarzadzania, a takze kurator
okoto 100 wystaw artystycznych w kraju i za granica.
Odbyt zagraniczne stypendia naukowe w Stowenii, Serbii,
na Litwie i na totwie.

Wyktadat i prezentowat wspodtczesng polskg sztuke na
uczelniach artystycznych w Butgarii, Rumunii, Chorwacji,
Turcji, na totwie i na Wegrzech.

Wspodtautor podrecznika do nauki jezyka angielskiego dla
studentow sztuki Speak ART.



JAROSt AW TONDERA

Born in 1959 in Olsztyn. Philologist and museologist, cura-
tor of numerous national and international exhibitions.
Graduate of the Jagiellonian University in Krakow and the
Nicolaus Copernicus University in Torun, Faculty of Fine
Arts. In the years 1984-1991, he managed the Wawel
Branch of the State Art Collections in Pieskowa Skata. In
1992-2002, he was in the United States, where he ran the
Nowy Dziennik Gallery in New York. He is currently a lec-
turer at the Warsaw School of Information Technology,

WIT, and has curated about 100 art exhibitions at home
and abroad.

He has held research fellowships abroad in Slovenia, Ser-
bia, Lithuania and Latvia.

He has lectured and presented contemporary Polish art
at art colleges in Bulgaria, Romania, Croatia, Turkiye, Lat-
via and Hungary.

Co-author of the English language textbook for art stu-
dents Speak ART.
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WYBRANE WYSTAWY KURATORSKIE W ROKU 2022

2022 , Koperty Butgarskie” Dariusz Mlacki, Exhibition halls
“Rafael Mihailov” w Wielkim Tarnowie, Butgaria

2022, Imago Nocturna” Rafat Strent, Exhibition halls “Ra-
fael Mihailov” w Wielkim Tarnowie, Butgaria

2022 , Komentarze” Sylwia Caban, Exhibition halls “Rafa-
el Mihailov” w Wielkim Tarnowie, Butgaria

2022, Inklinacje” Zenon Balcer, Exhibition halls “Rafael
Mihailov” w Wielkim Tarnowie, Butgaria

2022 ,Miedzy nami” Matgorzata Sobocinska-Kiss, Exhibi-
tion halls “Rafael Mihailov” w Wielkim Tarnowie, Butgaria
2022 ,moje Henley” Piotr Krochmalski, Exhibition halls
“Rafael Mihailov” w Wielkim Tarnowie, Butgaria

2022 ,Cykl z pamieci i wyobrazni” Ryszard Sekuta, Exhi-
bition halls “Rafael Mihailov” w Wielkim Tarnowie, Butga-
ria

2022 ,Wariant gry” Sylwia Caban, Exhibition halls “Rafael
Mihailov” w Wielkim Tarnowie, Butgaria

2022 ,Wandering letters” Joanna Mankiewicz, Kongres
Polakow w Republice Czeskiej, Czechy

2022 , Polska Cyfrowa Sztuka Ludowa” Grzegorz Rogala,
Kongres Polakow w Republice Czeskiej, Czechy

2022 ,Forms connected” Anna Klos, Uniwersytet Lipawski,
totwa

2022 , Matki, Siostry, Ojcowie” Grzegorz Rogala, Uniwer-
sytet Lipawski, Lotwa

2022 ,0ne word” Luiza Kwiatkowska, Uniwersytet Lipaw-
ski, totwa

2022 ,Dzienn i noc” Aneta Jazwinska, Akademia Techno-
logiczna w Rezekne (RTA), totwa

2022 ,Nothing Major Digitally”, Dominika Korzeniowska
Uniwersytet Lipawski, totwa

2022 ,Polaryzacja” Zenon Balcer, Uniwersytet Lipawski,
totwa

2022 ,Zapach jesieni” Michat Piekarski, Zwigzek Polakdw
na totwie PROMIEN oraz Centrum Kultury Polskiej, Lotwa
2022 ,Darling” Dominika Korzeniowska, Zwigzek Polakow
na totwie PROMIEN oraz Centrum Kultury Polskiej, Lotwa
2022 ,Luiza Kwiatkowska. Mieczystaw Wasilewski. Plaka-
ty” Luiza Kwiatkowska, Mieczystaw Wasilewski, Akademia
Technologiczna w Rezekne (RTA), totwa

2022 ,Korelacje” Zenon Balcer, Centrum Sztuki Wspodt-
czesnej Solvay w Krakowie, Polska
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2022 Formy przestrzeni” Sylwia Caban, Centrum Sztuki
Wspodtczesnej Solvay w Krakowie, Polska

2022 ,Granice iluzorycznosci” Dariusz Mlacki, Centrum
Sztuki Wspdtczesnej Solvay w Krakowie, Polska

2022 ,Z gtowq podniesiong” Michat Piekarski, Centrum
Sztuki Wspdtczesnej Solvay w Krakowie, Polska

2022 10xWIT collective exhibition 10xWIT Galeria Ra-
stArt Polska

2022 ,Butgarskie Impresje” Dariusz Mlgcki, Butgarski In-
stytut Kultury w Warszawie, Polska

2022 ,0Oczy Boga” Aneta Jazwinska, Butgarski Instytut
Kultury w Warszawie, Polska

2022 ,Kolorowe wiersze” Michat Piekarski, Port lotniczy
Olsztyn-Mazury, Polska

2022 ,Malarska opowiesc¢ o Ketrzynie. Wystawa poplene-
rowa | miedzynarodowego pleneru malarskiego”, Galeria
RastArt w Ketrzynie, Polska

2022 , Strefa wolna od empatii, zyczliwosci i solidarnosci”
Andrzej Popiel, Centrum Sztuki Wspodtczesnej Solvay w
Krakowie, Polska

2022, 7 Somosierrg i Monte Cassino” Wiestaw Szamborski,
Centrum Sztuki Wspodtczesnej Solvay w Krakowie, Polska
2022 ,Spotkania” Ryszard Sekuta, Centrum Sztuki Wspot-
czesnej Solvay w Krakowie, Polska

2022 ,,Rundreise exhibition” Anna Klos, Galeria Casa Matei,
Kluz-Napoka, Rumunia

2022 ,Zmierzch Bogdéw” Piotr Janowczyk, Galeria Casa
Matei, Kluz-Napoka, Rumunia

2022 , Mieczystaw Wasilewski / Plakaty / 2022” Mieczystaw
Wasilewski, Galeria Casa Matei, Kluz-Napoka, Rumunia
2022 ,Pejzaze, owady, wedrowcy. Artysta w Swiecie
sztucznej inteligencji” Grzegorz Rogala, Joanna Krzyszton,
Galeria Casa Matei, Kluz-Napoka, Rumunia

2022 ,Poezja barwna” Michat Piekarski, Galeria Casa Matei,
Kluz-Napoka, Rumunia

2022 ,Imago Alba” Rafat Strent, Galeria Casa Matei, Kluz-
-Napoka, Rumunia

2022 , Struktury natury” Aneta Jazwinska, Galeria Casa
Matei, Kluz-Napoka, Rumunia



SELECTED CURATED EXHIBITIONS IN 2022

2022 “Bulgarian Envelopes” Dariusz Mlgcki, Exhibition
halls “Rafael Mihailov” in Veliko Tarnovo, Bulgaria

2022 “Imago Nocturna” Rafat Strent, Exhibition halls “Ra-
fael Mihailov” in Veliko Tarnovo, Bulgaria

2022 “Comments” Sylwia Caban, Exhibition halls “Rafael
Mihailov” in Veliko Tarnovo, Bulgaria

2022 “Inclinations” Zenon Balcer, Exhibition halls “Rafael
Mihailov” in Veliko Tarnovo, Bulgaria

2022 “Among us” Matgorzata Sobocinska-Kiss, Exhibition
halls “Rafael Mihailov” in Veliko Tarnovo, Bulgaria

2022 “my Henley” Piotr Krochmalski, Exhibition halls “Ra-
fael Mihailov” in Veliko Tarnovo, Bulgaria

2022 “The cycle from memory and imagination” Ryszard
Sekuta, Exhibition halls “Rafael Mihailov” in Veliko Tar-
novo, Bulgaria

2022 “Game Variant” Sylwia Caban, Exhibition halls “Ra-
fael Mihailov” in Veliko Tarnovo, Bulgaria

2022 “Wandering letters” Joanna Mankiewicz, Congress
of Poles in the Czech Republic, Czech Republic

2022 “Polish Digital Folk Art. An artist in the Al Land”
Grzegorz Rogala, Congress of Poles in the Czech Repub-
lic, Czech Republic

2022 “Forms connected” Anna Klos, Liepaja University,
Latvia

2022 “Mothers, Sisters, Fathers” Grzegorz Rogala, Liepa-
ja University, Latvia

2022 “One word” Luiza Kwiatkowska, Liepaja University,
Latvia

2022 “Day and night” Aneta Jazwinska, Rezekne Acad-
emy of Technologies (RTA), Latvia

2022 “Nothing Major Digitally” Dominika Korzeniowska,
Liepaja University, Latvia

2022 “Polarization” Zenon Balcer, Liepaja University, Lat-
via

2022 “The perfum of autumn” Michat Piekarski, The Union
of Poles in Latvia PROMIEN and Polish Cultural Center,
Latvia

2022 “Darling” Dominika Korzeniowska, The Union of
Poles in Latvia PROMIEN and Polish Cultural Center, Latvia
2022 “Luiza Kwiatkowska. Mieczystaw Wasilewski. Post-
ers” Luiza Kwiatkowska. Mieczystaw Wasilewski, Rezekne
Academy of Technologies (RTA), Latvia

2022 “Correlations” Zenon Balcer, Solvay Centre for Con-
temporary Art, Poland



2022 “Forms of space” Sylwia Caban, Solvay Centre for
Contemporary Art, Poland

2022 “The limits of illusory” Dariusz Mlacki, Solvay Centre
for Contemporary Art, Poland

2022 “Stand tall” Michat Piekarski, Solvay Centre for Con-
temporary Art, Poland

2022 “1OxWIT collective exhibition” RastArt Gallery in
Ketrzyn, Poland

2022 “Bulgarian impressions” Dariusz Mlgcki, Bulgarian
Cultural Institute in Warsaw, Poland

2022 “God’s Eyes” Aneta Jazwinska, Bulgarian Cultural
Institute in Warsaw, Poland

2022 “COLOURFUL POEMS” Michat Piekarski, Olsztyn-
Mazury Airport, Poland

2022 “A painter’s tale of Ketrzyn. Exhibition of Ist inter-
national painting workshop”, RastArt Gallery in Ketrzyn,
Poland

2022 “A zone free of empathy, kindness and solidarity”
Andrzej Popiel, Solvay Centre for Contemporary Art, Po-
land

2022 “With Somosierra and Monte Cassino” Wiestaw
Szamborski, Solvay Centre for Contemporary Art, Poland

2022 “Meetings” Ryszard Sekuta, Solvay Centre for Con-
temporary Art, Poland

2022 “Rundreise exhibition” Anna Klos, Gallery Casa
Matei, Cluj-Napoca, Romania

2022 “Twilight of the Gods” Piotr Janowczyk, Gallery
Casa Matei, Cluj-Napoca, Romania

2022 “Mieczystaw Wasilewski / Posters / 2022”
Mieczystaw Wasilewski, Gallery Casa Matei, Cluj-Napoca,
Romania

2022 “|andscapes, insects, wanderers. An artist in the Al
Land” Grzegorz Rogala. Joanna Krzyszton, Gallery Casa
Matei, Cluj-Napoca, Romania

2022 “Colourful poetry” Michat Piekarski, Gallery Casa
Matei, Cluj-Napoca, Romania

2022 “Imago Alba” Rafat Strent, Gallery Casa Matei, Cluj-
Napoca, Romania

2022 “Structures of nature” Aneta Jazwinska, Gallery
Casa Matei, Cluj-Napoca, Romania
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